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PRAWIDŁOWOŚĆ KSIĄG HANDLOWYCH 
W POSTĘPOWANIU PODATKOWYM *>

Księgowość prawidłowa jest to rachunkowość kupiecka prowadzo­
na w zgodzie z wymogami prawa i nauki księgowości. 

Ustalenie, czy dany konkretny sposób zaksięgowania jest prawi­
dłowy, opieramy na przepisach prawa i zasadach nauki księgowości.

*) Referat zg łoszony przez naszą red akcję  na IV O g ólnokra jo w y Kongres 
Księgowych i Rzeczoznaw ców  Księgowości w Katow icach (31 .X—1 .XI 1937).
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Dotąd jednakże nie jest ustalone kryterium dla oceny, czy księ­
gowość danego przedsiębiorstwa może być jako całość uznana za pra­
widłową. Jakie znaczenie posiada tego rodzaju ocena w postępowaniu 
podatkowym—nie wymaga wyjaśnienia.

Praktyka władz wymiarowych uprościła sobie zadanie: władza ta 
uznaje za nieprawidłową księgowość, która zawiera choćby jedno uchy­
bienie przeciwko obowiązującym zasadom księgowania.

Taka praktyka — przyznać to należy— znajduje oparcie w poniżej 
przytoczonych wyrokach Najwyższego Trybunału Administracyjnego.

Spółka akcyjna zaksięgowała jedną transakcję sprzedaży drzewa, 
dokonaną w roku operacyjnym 1928/29, nie w tym okresie, lecz dopie­
ro w następnym roku. Spółka ta w toku postępowania odwoławczego 
złożyła nawet sprostowany bilans z rachunkiem strat i zysków, uwzględ­
niający już opuszczoną transakcję i zatwierdzony przez nadzwyczajne 
walne zgromadzenie. NTA uznał, mimo to, księgi spółki z powodu nie- 
zaksięgowania jednej transakcji za nieprawidłowe, a dokonane sprosto­
wanie—za niemogące przywrócić księgom charakteru prawidłowych (wy­
rok z d. 10 grudnia 1955 r., 1. rej. 6072/35, OPA 1937, poz. 1731).

Władza wymiarowa stwierdziła wyskrobanie w dzienniku jednej 
pozycji, w której miejsce została wpisana inna pozycja czerwonym a- 
tramentem. Podatnik wyjaśnił, że ta poprawka nie dotyczy kwoty w ar­
tości transakcji, lecz omyłki przy sumowaniu pozycji. NTA uznał, że 
ten jedyny wypadek naruszenia prawidła buchalterii jest w ystarczają­
cym powodem do uznania ksiąg kupca za nieprawidłowe.

Stanow isko— że już jedno uchybienie przeciwko prawidłom księ­
gowości jest dostatecznym powodem do uznania ksiąg za nieprawidło­
we — nie jest uzasadnione.

Nawet dla celów naukowych a tymbardziej dla celów praktycz­
nych zadawalamy się przybliżeniami, tj. twierdzeniami, wprawdzie od­
chylającymi się od prawdy absolutnej, jednakże w stopniu tak małym, 
że bez szkody mogą być za prawdziwe poczytywane.

Np. nauka geografii charakteryzuje dany kraj jako równinę. Nie 
znaczy to, że powierzchnia kraju w żadnej ze swoich części nie wzno­
si się ponad poziom równiny, tylko — że odchylenia od tego poziomu 
są tak małe albo tak rzadkie w stosunku do ogólnej powierzchni kraju, 
że twierdzić można ze znacznym przybliżeniem, iż kraj jako całość jest 
równiną.

Dana księgowość jako całość jest prawidłowa nie tylko w tym w y­
padku, gdy nie zawiera ani jednego błędu pod kątem widzenia nauki 
prawa i księgowości, ale również wówczas, gdy tak mało albo tak rzad­
ko odchyla się od obowiązujących zasad, że twierdzić można ze znacz­
nym przybliżeniem, iż tych zasad przestrzega.

Stanowisko, że jedno uchybienie dyskwalifikuje księgowość, jest 
równoznaczne z żądaniem, by księgowość, jeśli chce być prawidłowa, 
była nieomylna. A przecież takiego wymogu niepodobna stawiać dzie­
łu rąk ludzkich!

Za bardzo trafne należy uważać następujące uwagi prof. Witolda 
Góry: „Według mego zdania stwierdzenie jednego nieprawidłowego za­
księgowania, a nawet kilku, a nawet bardzo dużej ilości, jeżeli nie do­
tyczy zagadnień istotnych i ważnych, nie musi spowodować uznania za
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nieprawidłowe ewentualnie olbrzymiego i skomplikowanego kompleksu 
rachunkowego, o ile po pew nych korektywach zdolny on jest ujaw­
nić poprawnie interesy handlowe i stan majątku przedsiębiorstwa. Sto­
sując określenie „prawidłowe", ustawodawca nie mógł mieć na myśli 
księgowości o stopniu doskonałości wprost niespotykanym. Przecież na 
1000 księgowości znalazłaby się może tylko jedna, której prawidłowo­
ści nie możnaby zakwestionować, a wszakże taki wyjątkowy wypadek 
nie mógłby być przyjęty za prawidłowo" (OPA, glosa do poz. 1861, nr 
7—8, 1937 r.).

iNTA w niektórych swoich wyrokach zbliża się do bronionego 
przez nas stanowiska.

Sam brak należytych dowodów na poszczególne pozycje książko­
we nie zmusza władzy orzekającej do uznania takich ksiąg za niepra­
widłowe, powinna ona jednak  w tych warunkach uzasadnić, dlaczego 
je uznaje za prawidłowe — wywodzi NTA w wyroku z d. 17 paździer­
nika 1955 r. 1. rej. 238/34 i 675/34, OPA 1936 poz. 1324. W wyroku 
z dn. 9 grudnia 1927 r., 1. rej. 258/25, Zbiór Wyroków NTA nr 1332. 
NTA uznał, że wpływ zalegania w księgowaniu na ocenę ksiąg jest 
zależny od rozmiaru zaległości, jej przyczyn i stanu zapisów w innych 
księgach.

Stanowisko p. Ministra Skarbu, wyrażone w okólniku z dnia 29 
stycznia 1935 r. L. D. V. 3817/1/35 (Dziennik Urzędowy Ministerstwa 
Skarbu rok 1935 poz. 55) zdaje się popierać naszą tezę. „Życzę sobie, 
aby polityka wykonawcza władz w stosunku do ksiąg, szczególnie pro­
wadzonych przez drobnych płatników, sprzyjała tendencji ich rozpo­
wszechniania. Nieprzyjmowanie ksiąg za podstawę wymiaru winno mieć 
uzasadnienie przede wszystkim w ich wadliwości materialnej, w nie­
rzetelności ksiąg".

Postulatem naszym winno być:
uchybienia przeciwko wymogom prawa i nauki księgowości dy­
skwalifikują daną księgowość w całości tylko w tych wypadkach, 
gdy ich zakres albo rodzaj pozbawiają księgowość mocy dowo­
dowej.

*

Jest dumą nauki księgowości, że nie narzuca sztywnych norm, ale. 
ustalając ogólne wskazania, pozostawia kierownictwu danego przedsię­
biorstwa swobodę indywidualizowania tych wskazań.

Nasze ustawodawstwo uszanowało tę zasadę „wolności księgowej”. 
Narzuca ono jedynie spółkom z o. o., spółdzielniom i spółkom akcyj­
nym pewne ogólniejsze normy i to tylko w zakresie inwentaryzowania 
i bilansowania.

Jest jednym  z paradoksów naszego życia, że ta wolność, która 
winna być przedmiotem dumy adeptów  księgowości, stała się ich naj­
gorszą niewolą.

Miast w warunkach wolności księgowej, która stwarza stałą nie­
pewność—czy to lub inne posunięcie w księgowaniu znajdzie aprobatę 
rewidenta skarbowego i władz wymiarowych—wolałby księgowy praco­
wać według szczegółowych reguł, któreby go wprawdzie na każdym 
kroku krępowały, ale związałyby władzę skarbową i dawały mu pew­
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ność i tak upragniony spokój w pracy.
Istotnie. Dotychczasowy stan rzeczy, przy którym to lub inne 

posunięcie księgowego, przez niego uważane za dobre, może być, w bra­
ku ścisłych przepisów księgowania, zakwalifikowane przez władzę w y­
miarową jako wadliwe i może spowodować nieobliczalne wprost skutki 
dla przedsiębiorstwa—nie jest do zniesienia dla przedsiębiorstw i księ­
gowych.

A oto drugi paradoks naszego życia. Sami księgowi są w posiada­
niu środków, które by ten stan rzeczy zniosły. G dyby pewne gremium 
naukowców i praktyków w dziedzinie księgowości, wyłonione przez 
wszechpolski kongres księgowych lub w drodze porozumienia między 
zrzeszeniami księgowych, stworzyło, że tak powiem, kodeks księgowo­
ści—stałby się on busolą dla księgowego, a dzięki powadze jego twór­
ców obowiązującym dla władz skarbowych.

Nie uważamy za wskazane, ażeby tego rodzaju kodeks powstał 
jako twór ustawodawczy, gdyż reguły nauki ulegającej stałym, niemal 
codzienym zmianom w związku z nieprzerwanym postępem myśli ludz­
kiej, nie nadają się do utrwalania ustawodawczego.

A oto i trzeci paradoks.
Brak obowiązujących przepisów w zakresie księgowości stanowił 

tak dotkliwą lukę, że stał się przeszkodą w rozstrzyganiu sporów ad­
ministracyjnych. Trud ustalenia zasad księgowania musiał podjąć Naj­
wyższy Trybunał Administracyjny — najmniej powołany do tej pracy 
jako organ sądowy kasacyjny, a więc przeznaczony wyłącznie do kon­
troli zgodności postępowania władz adm inistracyjnych z wymogami u- 
stawy. Sądowy organ kasacyjny nie jest powołany do ustalania opinii 
w  kwestiach buchalteryjnycb, należących do meritum sprawy.

Drugim więc naszym postulatem jest:
gremium księgowych, posiadających za sobą autorytet naukowy, 
powinno ustalić szczegółowe normy księgowości.

ORZECZNICTWO W PRZEDMIOCIE 
KSIĘGOWOŚCI

96.

USTALENIE W ARTOŚCI REMANENTU  
T O W A R O W EG O .

Ustalenie wartości b ilansow ej rem a­
nentu tow arowego na podstawie kosz­
tu w łasnego jest kwestią natury fak­
tycznej, n ie zaś praw nej.

O p in ia  zbadanego przez w ładzę d la  
ustalenia kosztu własnego rem anentu

tow arowego rzeczoznaw cy powinna 
być podana płatnikow i do w iadom o­
ści i w yp o w ied zen ia  się. NTA, 5 m a­
ja 1937, ł. re j. 3870/35.

Z uzasadnien ia: Przy w ym iarze po­
datku  dochodow ego sk arżące j spóiee na 
ro k  1929 w ł a d z a  w y m i a r o w a  p o d ­
w y ż s z y ł a  w a r t o ś ć  r e m a n e n t u  
t o w a r ó w  g o t o w y c h ,  p r z y j ę t ą  
d o  b i l a n s u  z a m k n i ę c i a  z a  r o k
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1928, o 20% t o  j e s t  o k w o t ę  211.779,72 
zł. Po w niesien iu  p rzez  spółkę odw oła­
n ia  z o s t a l i  w p o s t ę p o w a n i u  
o d w o ł a w c z y m  z b a d a n i  z u r z ę ­
d u  d w a j  r z e c z o z n a w c y  do p ro ­
tokó łu  z 14 grudn ia  1933 r. i z 15 g rudnia  
1933, k tó rzy  stw ierdzili, że spó łka p rzy  
ka lk u lac ji kosztu w łasnego tow arów  goto­
w ych  uw zględniła ty lko  koszty  surow ca 
i robocizny , że natom iast n ie  uw zględ­
n iła  innych  sk ładn ików  tego kosztu  jak 
św iadczeń socjalnych za robotn ików , po ­
d a tk u  obrotow ego, w ydatków  na adm in i­
strac ję , am ortyzacji i innych  i że po u- 
w zględnien iu  ty ch  innych  składników  
koszt w łasny  podw yższy  się — zdaniem  
jednego znaw cy—o około 1 2 %—zdaniem  
zaś drug iego—o około 13%, M i n i s t e r ­
s t w o  S k a r b u  oparło  się p rzy  ro z ­
strzyganiu  odw ołania na  pow yższej o p i­
n ii rzeczoznaw ców , p o d w y ż s z a j ą c  
w a r t o ś ć  b i l a n s o w ą  r e m a n e n t u  
o  12,5%. W ten  sposób doliczona przez 
w ładzę w ym iarow ą do podstaw y  op o d a t­
kow ania kw ota 211.779,72 zł. uległa zm nie j­
szen iu  o kw otę 79.417,35 zł.

W zw iązku z podw yższen iem  w artości 
b ilan sow ej rem anen tów  tow arów  goto­
w y ch  spółka zarzuca  w skardze  na  o rze­
czen ie  odw oław cze M inisterstw a S karbu , 
w niesionej do N ajw yższego T rybunału  
A dm inistracyjnego, w adliw ość p ostępo ­
w ania.

R ozpatru jąc skargę łączn ie  z odpow ie­
dzią pozw anej w ładzy, N ajw yższy T ry ­
b u n a ł A dm in istracy jny  rozw ażył, co n a ­
stępuje:

S karżący  podnosi w skardze  zarzut, 
że pozw ana w ładza p rzy  ustaleniu  w ar­
to śc i rem anen tu  tow arów  gotow ych o- 
p a rła  się na opinii zaocznie d la  sk arżą­
cej spółki zbadanego rzeczoznaw cy, acz­
ko lw iek  spółka n ie  p opad ła  w zaoczność 
oraz, że oraz w  konsekw encji tego spó ł­
ka  została pozbaw iona m ożności skon tro ­
low ania w ydanej przez rzeczoznaw cę o- 
p in ii. Z arzut ten  należało  uznać  za tra f­
ny. Z ak t sp raw y  w yn ika  bow iem , że 
s k a r ż ą c a  p r z e d  w y d a n i e m  z a ­
s k a r ż o n e j  d e c y z j i  n i e  m i a ł a

m o ż n o ś c i  w y p o w i e d z e n i a  s i ę  
c o  d o  t r e ś c i  o p i n i i  r z e c z o z n a w ­
c ó w ,  g d y ż  t r e ś ć  t e j  o p i n i i  n i e  
z o s t a ł a  j e j  p o d a n a  d o  w i a d o ­
m o ś c i .  S k o r o  z a ś  s p ó ł k a  n i e  
z n a j d o w a ł a  s i ę  w z a o c z  n o ś  c i, to  
n a l e ż a ł o  d a ć  j e j  m o ż n o ś ć  w s p ó ł ­
u d z i a ł u  w  u s t a l a n i u  f a k t y c z ­
n y c h  p o d s t a w  w y m i a r u  w  try b ie  
art. 58 w  zw iązku z art. 63 ust. 1 u sta ­
w y o podatku  dochodow ym . W ładza a- 
toli nie zakom unikow aw szy spółce treści 
op in ii rzeczoznaw ców , na k tó re j oparła 
swe ustalen ie  w artości rem anen tu  tow a­
rów , nie dała  je j m ożności złożenia co 
do te j op in ii sw ych w yjaśnień, w obec 
tego zarzu t ob razy  pow ołanych w yżej 
przep isów  ustaw y z pow odu n iep rzepro - 
w adzen ia  w  sposób należy ty  postępow a­
nia w yjaśniającego należało  uznać za u- 
zasadniony.

Z aznaczyć należy, że u s t a l e n i e  
w a r t o ś c i  r e m a n e n t u  t o w a r ó w  
j e s t  k w e s t i ą  n a t u r y  f a k t y c z ­
n e j ,  n i e  z a ś  p r a w n e j .

Z pow odu w skazanej w yżej w adliw o­
ści postępow ania N ajw yższy T rybunał 
A dm in istracy jny  uchy lił zaskarżoną de­
cyzję  na zasadzie art. 84 p. 3 p raw a o 
N ajw yższym  T rybunale  A dm in istracy j­
nym  (n).

97.

SA LD O  KREDYTOW E KASY. 
KSIĘG I H AN DLO W E JA K O  ZAPISKI.I

Saldo  kredytow e kasy powstałe wsku­
tek zaciągan ia  nieujaw nionych księ­
gowo p o życzek  pryw atnych dyskw ali­
fiku je  księgi handlow e jako praw id ło­
w e, n ie  dyskw alifiku jąc ich jako  za p i­
sków.

N iew iarygodność zapisków  w zakresie  
ruchu gotówki (saldo kredytow e ka­
sy) n ie  upow ażnia do p om in ięcia  ta­
kich p o zycy j w ydatków , które p o p ar­
te są praw idłow ym i i niespornym i do-
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w odam i. NTA, 2 czerw ca 19B7, I. re j.  
9564/34.

Z uzasadnienia: Skarżącem u w y m ie­
rzono podatek  dochodow y n a  ro k  1933 
na podstaw ie n iespornego obro tu  jego 
p rzedsięb iorstw a (m łyna parow ego) i 6% 
norm y zyskow ności, pom ijając dow ód z 
z ksiąg hand low ych  z pow odu — w edle 
b rzm ien ia  zaskarżonej decyzji — stw ie r­
dzonych  usterek , co do k tó rych  w y ja ­
śnienia  n ie  usunęły  w ątpliw ości z pow o­
dów podanych  p łatn ikow i do w iadom o­
ści pism em  z 9 s ie rpn ia  1934.

O tóż pom ijając naw et, że pism o z 9 
sierpn ia  1934 w edle sw ej treśc i s tan o w i­
ło w ezw anie do w yjaśnienia  w ątpliw ości, 
na  k tó re  p ła tn ik  odpow iedział dalszym  
w yjaśnieniem  z 25-go sierpn ia  1934, z 
k tórym  się zaskarżona decyzja  nie ro z ­
praw iła, uznać należy  postępow anie za 
do tkn ię te  isto tną w adliw ością. P o d n i e ­
s i o n e  przez  w ładzę u s t e r k i  k s i ą g  
d o t y c z  ą—p o z a  n i e i s t o t n y m  d l a  
o c e n y  w i a r o g o d n o ś c i  z a p i ­
s k ó w  b r a k i e m  d o w o d ó w  n a  z a ­
k u p  z a  g o t ó w k ę  d r o b n y c h  i l o ­
ś c i  z b o ż a  — p r z e d e  w s z y s t k i m  
k w e s t i i  p o w s t a n i a  w k i l k u  
d n i a c h  s a l d  k r e d y t o w y c h ,  w y­
ja śn ionych  przez skarżącego zaciąganiem  
chw ilow ych pożyczek  pryw atnych. Ten 
stan rzeczy  d y s k w a l i f i k u j e  w d a ­
n y c h  w a r u n k a c h  w b r e w  z a p a ­
t r y w a n i u  s k a r g i  k s i ę g i  j a k o  
p r a w i d ł o w e  k s i ę g i  h a n d l o w e ,  
n i e  m o ż e  j e d n a k  w y s t a r c z y ć  
d o  c a ł k o w i t e g o  p o m i n i ę c i a  k s i ą g  
i z a w a r t e g o  w n i c h  o r a z  w n a ­
l e ż ą c y c h  d o  n i c h  d o w o d a c h '

d o k u m e n t a c h  m a t e r i a ł u .  S tano­
w isko w ładzy  skarbow ej, w yrażone w 
w ezw aniu do w yjaśn ień  z 25 s ierpn ia  
1934, że k ilk ak ro tn e  salda k redy tow e 
kasy  dyskw alifiku ją  w iarygodność zap i­
sków , n ie w yk lucza  uw zględnien ia  w y­
kazanych  w ty ch  zapisKach i p rzy n a leż ­
nych  do nich  dow odach w ydatków . N i e- 
w a r y g o d n o ś ć  z a p i s k ó w  w z a ­
k r e s i e  r u c h u  g o t ó w k i  w p r z e d ­
s i ę b i o r s t w i e  z p o w o d u  n i e u ­
w z g l ę d n i e n i a  w n i c h  c h w i l o ­
w y c h  p o ż y c z e k  g o t ó w k o w y c h  
m o ż .e  m i e ć  w p ł y w  n a  u s t a l e n i e  
r a m y  p r z y c h o d u  b r u t t o ,  n i e  m o ­
ż e  j e d n a k  u z a s a d n i ć  p o m i n i ę c i a  
z n a j d u j ą c y c h  s i ę  w  t y c h  z a p i ­
s k a c h  t a k i c h  p o z y c j i  w y d a t ­
k ó w ,  k t ó r e  p o p a r t e  s ą  p r a w i d ł o ­
w y m i  i n i e s p o r n y m i  d o w o d a -  
m i. G dy  ustalen ie  dochodu p rzed się ­
b io rstw a  w  m yśl ustaw y ma nastąp ić  
d rogą po trącen ia  od przychodu  b ru tto  
w ydatków  zw iązanych  z osiągnięciem  
dochodu, to  udow odnien ie  ty ch  w y d a t­
ków , ich w ysokości, fak tycznego p o ­
n iesien ia  i ch a rak te ru  m oże zarów no n a ­
stąp ić  za pom ocą p rzed łożen ia  sam ych  
dow odów  do tyczących  poszczególnych 
w ydatków , jak  i tychże  dow odów  zesta­
w ionych  i u sys tem atyzow anych  w spo­
sób bucha lte ry jny : okoliczność, że zesta­
w ienie to jes t n iekom pletne  lub  z p u n ­
k tu  w idzen ia  zasad  księgow ości niepra- 
praw idłow e, nie m oże m ieć w pływ u na 
ocenę dow odów  jako  tak ich .

N ajw yższy T ry b u n a ł A dm in istracy jny  
uchy lił zaskarżone orzeczenie  i zarządził 
zw rot op ła ty  (u).

ELEG A N CK A
TRW AŁA

BIELIZNA
W arszawa, W ierzbow a 11 fPlac Teatralny)
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ORZECZNICTWO W SPRAWACH 
PODATKOWYCH

20.

K S IĘG O W E UZNANIE PRA CO W N IKA  
ZA W YN A G R O D ZEN IE Z TYTUŁU U M O ­
W Y O  PRACĘ A O B O W IĄ Z EK  PODAT­
K O W Y  PR A CO D A W CY  Z  DZIAŁU II 

USTAW Y O  POD. D O CH .

1. Zapis do ksiąg handlow ych, stwier­
d za jący  istnienie roszczen ia  pracow ­
nika z tytułu w ynagrodzenia  za najem ­
ną pracą n i e jest „w ypłatą uposaże­
nia" i n ie  jest przeto m om entem  p o ­
wstania obow iązku z  Działu II ustawy 
o pod. doch.

2. Natom iast takim  m om entem  jest 
zadysponow anie przez pracow nika swo­
ją w ierzytelnością  u pracodaw cy z ty­
tułu pensji, jak  np. w p łace n ie  tej w ie ­
rzytelności na udział, u d zie len ie  z tej 
w ierzytelności pożyczki itp. NTA, 6 maj 
1937, I. rej. 2044/34, OPA, 1937, poz. 1942.

Z uzasadn ien ia . Zaskarżonym orzecze­
niem nie uwzględniono odwołania prze­
ciw  wymiarowi podatku dochodowego od 
zaległych uposażeń pracowników leśn ic­
twa tom aszowskiego z tym  uzasadnieniem, 
że pobory te z o s t a ł y  w p i s a n e  d o  
k s i ą g  n a  r z e c z  p r a c o w n i k ó w  i 
z tą chw ilą staty się kapitałem, podlega­
jącym swobodnej dyspozycyj uprawnio­
nych.

Skarga zarzuca  obrazę art. I l i  i 1 1 2  

ustaw y  o p o d a tk u  dochodow ym  (poz. 411/ 
25 Dz. Ust.), pow ołując się na w y rok  NTA 
z 30 listopada 1933 ł. rej. 6911/32, w ładza 
pozw ana natom iast w nosi o oddalen ie  
skargi, poniew aż z adno tac ji na  proto- 
k u le  z 13 czerw ca 1933 usku teczn ionej 
p rzez nad leśniczego tom aszow skiego w y­
nika, że obow iązek regu lac ji w ierzy te l­
ności z najm u p racy , c iążący  na  O rd y ­
nacji Z am oyskiej, obciąży ł za m iaroda j­
ny  okres Polsk i B ank R olny, k tó ry  to fak t

spowodował zmianę tytułu odnośnej w ie­
rzytelności.

NTA rozw ażył co następuje:
Powołanym przez skarżącego wyrokiem  

ustalił NTA zapatrywanie prawne, że z 
brzmienia art. 111 i 112 ustawy o podat­
ku dochodowym  wynika, że w a r u n ­
k i e m  o b o w i ą z k u  p o d a t k o w e g o  
z D z i a ł u  II u s t a w y  j e s t  w y p ł a ­
t a  w y n a g r o d z e n i a  p r z e z  s ł u ż ­
b o  d a w c ę  i o d p o w i a d a j ą c e  j e j  
u z y s k a n i e  d o c h o d u  p r z e z  p r a ­
c o w n i k a ,  skąd w ynika dalej, że n i e  
u z a s a d n i a  o b o w i ą z k u  p o d a t ­
k o w e g o  s a m  f a k t  p r z y z n a n i a  
w y n a g r o d z e n i a  a n i  f a k t  i s t n i e ­
n i a  w i e r z y t e l n o ś c i  z t e g o  t y ­
t u ł u ,  a i s t n i e j ą c y  w k s i ę g a c h  
h a n d l o w y c h  z a p i s ,  s t w i e r d z a ­
j ą c y  t y l k o  i s t n i e n i e  p ł y n n e g o  
r o s z c z e n i a  p r a c o w n i k a ,  n i e  
d a j e  s a m  p r z e z  s i ę  p o d s t a w y  
d o  p r z y j ę c i a ,  ż e  p r a c o w n i k  
d o c h ó d  u z y s k a ł .  Inaczej rzecz by  
się miała tylko w tedy, gdyby zapis u- 
jawniał dokonanie przez pracownika dys­
pozycji należnym mu wynagrodzeniem, 
wyrażającej się w pozostawieniu go u 
służbodaw cy tytułem  wpłaty ha udział, 
pożyczki itp.

Uzasadnienie zatym zaskarżonej d ecy ­
zji okazuje się w św ietle pow yższej in­
terpretacji art. U l  i U 2 ustawy niezgod­
ne z ustawą.

Podniesione przez władzę pozwaną w 
odpow iedzi na skargę okoliczności, jako 
nie zawarte w uzasadnieniu zaskarżonej 
decyzji, nie m ogłyby w płynąć na treść 
orzeczenia NTA, zauważyć jednak nale­
ży, że okoliczności te nie zostały przed­
stawione przez w ładzę zgodnie z aktami, 
wspomniana bowiem przez w ładzę po­
zwaną adnotacja zawiera tylko w yjaśnie­
nie, że „zaległości objęte są toczącym i
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się uk ładam i z B ankiem  R olnym  i po za­
w arciu  tran sak c ji b ędą  zap łacone przez 
Bank R o lny”—nie stw ierdza w ięc b y n a j­
m niej, by  w  m om encie w ydan ia  decyzji 
w ym iarow ej p racow nikom  przysług iw ała  
p ły n n a  p re ten sja  przeciw  B ankow i R ol­
nem u; pow tóre, n a w e t  z m i a n a  o s o ­
b y ,  w y p ł a c a j ą c e j  z a l e g ł e  p o ­
b o r y ,  z m o c y  z a w a r t e g o  m i ę ­
d z y  n i ą  a s ł u ż b o d a w c ą  u k ł a d u ,  
n i e  z m i e n i a  c ł i a r a k t e r u  p r e ­
t e n s j i  p r a c o w n i k ó w  a n i  n i e  
m o ż e  b y ć  u z n a n a  z a  r ó w n o ­
z n a c z n ą  z o t r z y m a n i e m  w y n a ­
g r o d z e n i a  d y s p o z y c j ę  w i e r z y t e l ­
n o ś c i ą  p rzez  pracow ników , k tó rzy  w 
danym  uk ładzie  n ie byli stroną.

Z tych  pow odów  NTA uchy lił za sk a r­
żone orzeczenie.

W  myśl art. 43 (dawniej—111) 
ustawy o podatku dochodowym, „po­
datek (z Działu II) pobiera się 
drogą potrącenia p r z y  k a ż d e j  
w y p ł a c i e  uposażenia”...

N T A  uznał, że uskutecznienie 
zapisu do ksiąg handlowych należ­
ności pracownika z tytułu wyna­
grodzenia za najemną pracę—n i e 
jest „wypłatą uposażenia” i dlate­
go w tym momencie nie powstaje 
jeszcze dla pracodawcy obowiązek 
wpłacenia podatku od uposażenia 
danego pracownika.

To stanowisko znajduje uzasad­
nienie nie tylko w literalnym brzmie­
niu przepisu („przy każdej w y ­
p ł a c i e ) ,  które nie powinno bu­
dzić jakichkolwiek wątpliwości, ale 
i w przyjętej przez naszą ustawę 
o pod. doch. zasadzie „efektywno­

ści” dochodu podatkowego.
Art. 20 ustawy wyjaśnia, że „za 

dochód z  uposażeń, emerytur i z 
najemnej pracy uważa się wszel­
kiego rodzaju wynagrodzenia w 
pieniądzach lub naturze, jakie po­
datnik u z y s k u j e  ze swego sto­
sunku służbowego lub z  tytułu naj­
mu pracy”. A  że zapis w księgach 
na dobro danej osoby pewnego ro­
dzaju przychodu nie czyni jeszcze 
tego przychodu „efektywnym”, a 
więc podatkowym  — tłumaczy w y­
rok N T A  z  d. 1 grudnia 1930 r., 
1. rej. 2402/28.

Natomiast ju ż  samo księgowe u- 
znanie pracownika za przypadające 
mu wynagrodzenie z  tytułu pracy 
najemnej jest przy prowadzeniu 
prawidłowych ksiąg handlowych w y­
datkiem potrącalnym, choćby w y­
płata należności jeszcze nie nastą­
piła. Wyrazem tego stanowiska jest 
przepis § 1 3  rozp. wyk. do ustawy 
o podatku dochodowym: „przy li­
sta/aniu dochodu z  przedsiębiorstw 
handlowych, przemysłowych lub go­
spodarstw rolnych, które prowadzą 
prawidłowe księgi handlowe lub 
gospodarcze... n a l e ż y  k i e r o w a ć  
s i ę  w y ł ą c z n i e  z a s a d a m i  
b u c h a l t e r i i ,  tj. b r a ć  w r a ­
c h u b ę  również takie zaksięgowa­
ne przychody, które mają dopiero 
wpłynąć na korzyść płatnika oraz 
t a k i e  k o s z t y ,  k t ó r e  z o s t a ł y  
j u ż  z a r a c h o w a n e ,  c h o c i a ż  
i ch j e s z c z e  r z e c z y w i ś c i e  
n i e  p o n i e s i o n o ,  o ile tylko od­
noszą się do danego roku opera­
cyjnego (gospodarczego).”
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ORZECZNICTWO W SPRAWACH UMÓW 
O  PRACĘ I UBEZPIECZEŃ SPOŁECZNYCH

17.

PRZEDAW NIENIE PRAW A DO SKŁADEK.

P ięcio letn ie  p rzedaw nien ie prawa do  
przym usow ego ściągn ięcia  składek ma 
zastosowanie tylko w w ypadku, gdy in­
stytucja ub ezp ieczen io w a n ie w ie d z ia ­
ła o przysługujących je j należnościach  
— co nie zachodzi skoro instytucja p rze­
p row adzała kontrolę i m ogła dzięk i te­
mu należność ustalić. NTA, 9 kw ietnia  
1937, I. rej. 11017/34, PUS, w rzesień  1937, 
p o z. 127.

Z uzasadnienia.
2UPU w W arszaw ie orzeczeniem  z 2 2  

kw ietn ia  1953 stw ierdził, że R. od dnia 
1 styczn ia  1928 podlegał obow iązkow i u- 
bezp ieczen ia  z ty tu łu  za trudn ien ia  w cha­
rak te rze  członka zarządu  spółk i akcyjnej 
„K saw erów ” w R adom sku (Zakłady p rze ­
m ysłow e drzew ne) a zarazem  pow ołując 
się na art. 6  p. 5 rozporządzen ia  P rezy ­
den ta  R zeczypospo lite j z 24 listopada 1927 
(poz. 911 Dz. Ust.) zw olnił go z dniem  
1 styczn ia  1933 od tego obow iązku  i zo­
bow iązał p racodaw cę do zap łacen ia  sk ła ­
d ek  ubezp ieczen iow ych  za czas poprzedni.

Urząd W ojew ódzki w  Łodzi decyzją  z 
12 lutego 1934 zatw ierdził to  o rzeczenie 
a M inisterstw o O p iek i Społecznej o rze­
czeniem  z 26 w rześn ia  1934 przesunęło  
term in, od którego R. nie podlega obo­
w iązkow i ubezpieczen ia , na dzień  1 w rześ­
nia 1932, u trzym ując w m ocy obow iązek 
zap ła ty  sk ładek  za okres p rzed  tym  dniem . 
W tym  ostatn im  w zględzie M inisterstw o 
zaznaczyło, że w m yśl art. 1 1 0  (ustęp 1 ) 
w spom nianego w yżej rozporządzen ia  z 24 
listopada 1927 Z akład  UPU w w ypadku  
zan ied b an ia  obow iązku zgłoszenia p raco ­
w nika przez p racodaw cę  zachow uje p ra ­
wo przym usow ego ściągnięcia sk ładek  w

ciągu la t p ięc iu  od dn ia  p łatności, że w 
m yśl ustępu  2  pow yższego art. k ażd a  czyn ­
ność, zm ierzająca do ustalen ia  obow iązku 
ubezpieczenia, p rzeryw a przedaw nien ie , o 
ile  p racodaw ca został o n iej zaw iadom io­
ny, i że tak ą  czynnością by ło  pism o Za­
k ładu  UPU z 30 s ie rpn ia  1932, na k tóre  
R. p ism em  z 5 w rześn ia  1932 zażądał zw ol­
n ien ia  go od obow iązku ubezpieczenia.

N a to  orzeczenie m in isteria lne w niosła 
spółka akcy jna  „K saw erów ” skargę do 
NTA, k tóry , ro zpa tru jąc  spraw ę w  g ran i­
cach  te jże skargi, rozw ażył co następuje:

W edług art. 1 1 0  rozporządzen ia  z 24 li­
stopada  1927 praw o przym usow ego śc ią­
gnięcia sk ład ek  ubezp ieczen iow ych  p rze­
daw nia się po trzech  latach  od dn ia  p ła t­
ności. a w w ypadkach  w yjątkow ych , o- 
k reślonych  w tym  przepisie , po latach 
p ięciu. W  szczególności p ięc io letn i okres 
p rzedaw nien ia  m a m. i. zastosow anie w 
w ypadku  zan iedbania  obow iązku  zgłosze­
n ia  do ubezp ieczenia . Samo to jednak  za­
n iedban ie  n ie  uzasadnia jeszcze dopu ­
szczalności zastosow ania tego okresu . Po­
trzeb n e  jes t w  tym  w zględzie jeszcze, jak  
to w yn ika  z przep isu , o k tó rym  mowa, 
b y  Z akład  UPU nie w iedzia ł o p rzy s łu ­
gujących  m u należnościach , a w ięc p rze ­
de w szystk im  o obow iązku ubezp iecze­
nia.

A w łaśnie skarżąca spółka podn iosła  
w odw ołan iu  od decyzji U rzędu W oje­
w ódzkiego, że Z a k ł a d  U b e z p i e c z e ń  
p r z e p r o w a d z i ł  w j e j  p r z e d s i ę ­
b i o r s t w  i e k  i 1 k  a k  r o t n  i e c o  r o ­
k u  k o n t r o l ę  i w o b e c  t e g o  b r a ­
k i e m  w i a d o m o ś c i  o o b o w i ą z k u  
u b e z p i e c z e n i a  R.  n i e  m o ż e  s i ę  
z a s ł a n i a ć .  T e n  z a r z u t  m o ż e  
w i ę c m i e ć  z n a c z e n i e  i s t o t n e i  
z tego pow odu w m yśl art. 75 i 94 ro z ­
po rządzen ia  o postępow aniu  adm in istra­
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cyjnym  (poz. 341 Dz. Ust. z r. 1928) było 
rzeczą  M inisterstw a rozpraw ić się z nim. 
G dy  zaś M inisterstw o tego zaniechało, 
należało  uznać, że zaskarżonym  orzecze­
niem  naruszono  form y postępow ania ze 
szkodą dla skarżącej spó łk i, i w n as tęp ­
stw ie tego na podstaw ie art. 84 p raw a o 
NTA (poz. 806 Dz. Ust. z r. 1932) orzec 
ja k  w sentencji.

Art. 110 RPR z  192? r. o ubez­
pieczeniu pracownikom umysłowych 
oraz art. 231 ust. z 1933 r. o ubez­
pieczeniu społecznym zamierają 
identyczne przepisy następującej 
treści. Prawo przymusowego ścią­
gnięcia składek ubezpieczeniowych 
przedawnia się (wygasa) po t rzech  
la tach od dnia płatności poszcze­
gólnej składki. Jest to prawidło o- 
gólne. Wyjątkowo, w przypadku u- 
skutecznienia nieprawdziwych zgło­
szeń lub udzielenia nieprawdziwych 
wyjaśnień albo zaniedbania zgło­

szenia mogóle, skutkiem czego in­
stytucja ubezpieczeniowa n i e w i e- 
d z i a ł a  o przysługującej je j pre­
tensji, ma zastosowanie p ię c io le tn i  
okres przedawnienia.

Przytoczony wyżej wyrok N T A  
interpretuje przepis w ten sposób, 
że pięcioletni okres przedawnienia 
ma zastosowanie t y l k o  w ó w ­
c z a s ,  j  e ś l  i i n s t y t u c j a  u b e z ­
p i e c z  en i o m a n i e  m o g ł a  m i e ­
d z  i eć  o przysługującej je j należno­
ści: jeśli np. (wypadek zachodzący 
w sprawie) zakład przeprowadzał 
co rok kontrolę i miał możność po­
wzięcia wiadomości o tym, że dana 
osoba podlegała ubezpieczeniu, a tej 
wiadomości nie powziął wskutek o- 
pieszałości kontroli— n ie  m a z a ­
s t o s o w a n i a  p i ę c i o l e t n i  o - 
k r e s  przedawnienia prawa do 
ściągnięcia składek, lecz—ogólny— 
tr zy le tn i.

O K Ó L N I K I
O K Ó LN IK  MINISTERSTWA SKARBU Z DNIA 12 PAŹDZIERNIKA 1937 R.

L. D. V. 23413/2/37

w spraw ie opodałkow ania dochodów  z nadzw ycza jnego  w yrębu lasu.

(Dz. Urz. Min. S karbu  N r. 27 z 1937 r., poz. 824)

Wyciąg
z  wyroku N ajw yższego Trybunału Adm in isłracjnego z  dnia 5 m aja 1937 r.

I. rej. 4981/34.

Przedm iotem  sporu  jest opodatkow anie w m yśl art.? 15 ust. ost. u staw y o p o d a t­
k u  dochodow ym  (poz. 411/25 Dz. Ust.) 5/6 części dochodu skarżącej, uzyskanego z 
nadzw yczajnego w yrębu  lasu, m imo, iż sk arżąca  ze w szystk ich  źródeł, łącznie  z n ad ­
zw yczajnym  w yrębem , nie uzyskała  w ro k u  p op rzedzającym  ro k  podatkow y żadnego 
dochodu, lecz przeciw nie, n iesporna  stra ta  na m ają tku  P ie tronk i p rzew yższała  ca łko ­
w ity p rzychód  uzyskany  z nadzw yczajnego w yrębu .

Na zarzu ty  skargi rozw ażył N ajw yższy T ry b u n a ł A dm in istracy jny  co następuje:
In tencją  p rzep isu  ustępu  ostatniego art. 15 ustaw y by ło  n iew ątp liw ie ulgow e 

trak tow an ie  pod w zględem  podatkow ym  przychodów  osiągniętych z nadzw yczajnego 
w yrębu , będącego ze swego założenia an tycypac ją  dochodów  przyszłych  połączoną 
zresztą  zazw yczaj ze szkodą w norm alnym  try b ie  gospodarki leśnej, a w yn ikającą naj­
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częściej z jakichś niepom yślnych dla tej gospodarki wydarzeń. Z tego powodu ustaw o­
dawca przewidział odrębny od ogólnych norm, korzystniejszy dla podatnika sposób  
obliczania podatku od części dochodu, pochodzącej z nadzwyczajnego wyrębu. N ie ma 
podstawy do interpretowania tego przepisu w ten sposób, by  on na niekorzyć podat­
nika w ykluczał zastosowanie ogólnych przepisów  ustawy, ustalających przedm iot o- 
podatkowania. O dm ienny bowiem  sposób opodatkowania przychodu z pewnego źródła 
nie oznacza w yłączenia tego przychodu spod ogólnych przepisów  dotyczących przemio- 
tu podatku i poddania opodatkowaniu takiego przychodu, który według ogólnych prze­
pisów ustawy podatkowi nie podlega.

Skoro ustaw a p rzew idu je  w art. 6 , iż za dochód  uw aża się sum ę w szystk ich  p rz y ­
chodów  ze w szystk ich  źródeł i n ie w y łącza  z pośród  tych  źródeł gospodark i leśnej 
w zględnie nadzw yczajnego w yrębu, a w  art. 9 nakazuje  p o trącen ie  od sum y w szyst­
k ich  przychodów  sum y stra t, to jasne jest, że zastosow anie przepisów , do tyczących  
sposobu w ym iaru  podatku , m oże dopiero  w tedy  nastąp ić , gdy dokonane ob liczen ie  su­
m y w szystk ich  przychodów  (łącznie z p rzychodem  z nadzw yczajnego w yrębu) i p o trą ­
cen ie  od tej sum y przychodów  sum y w szystk ich  s tra t da  w rezu ltac ie  nadw yżkę p rz y ­
chodów  nad  stra tam i (czysty dochód), p rzek racza jącą  granicę dochodu w olnego od o- 
podatkow ania . W tedy  dopiero , gdy  tak i dochód zostanie ustalony, m ożna p rzy stąp ić  do 
ob liczen ia  po d a tk u  i w tedy  dop iero  m oże w ejść w zastosow an ie—obok innych  p rz e p i­
sów regu lu jących  sposób ob liczen ia—rów nież przep is art. 15 ust. ost. Pow ołany przez 
w ładzę pozw aną w  odpow iedzi na skargę tek s t rozpo rządzen ia  w ykonaw czego i p o d a ­
ne w nich  p rzy k ład y  nie p rzem aw iają  rów nież przeciw  tej in terp re tac ji, w szczegól­
ności p rzy k ład y  obejm ują ty lko  w ypadk i, gdy  ogólny dochód  p rzek racza  gran icę w ol­
ną od podatku .

Z tych  pow odów  N ajw yższy T ry b u n a ł A d m in istracy jny  u chy lił zaskarżoną d e ­
cyzję jako  niezgodną z praw em  i zarządził w  m yśl art. 95 ust. i  rozpo rządzen ia  P re ­
zyden ta  R zeczypospolite j z 27 paźd z ie rn ik a  1932, poz. 806 D z. Ust. w brzm ien iu  poz. 
150/37 Dz. Ust. zw ro t opłaty .

D y re k to r D epartam entu :
(—) Dr. J. Lubowicki

USTAWY, ROZPORZĄDZENIA I ZARZĄDZENIA
D ziennik Usław R. P. Nr 74 z dn. 20 p aździern ika  1937 r.

R ozporządzen ia  M inistrów —S karbu  w spraw ie w ykonan ia  ustaw y  z dn ia  2 lipca 
1937 r. w spraw ie zm iany art. 2  d ek re tu  P rezyden ta  R zeczypospo lite j z dn ia  24 k w ie t­
n ia  1936 r. o zabezp ieczen iu  in teresów  osób, ubezp ieczonych  w T ow arzystw ie U bez­
p ieczeń  na  życie „P honix” za pośredn ictw em  głów nego p rzedstaw ic ie ls tw a  n a  Polskę 
(poz. 542); — S karbu  o obniżen iu  cel w yw ozow ych na n iek tó re  a rty k u ły  gdańskiego 
przem ysłu , gdańsk ich  ręk o d z ie ł oraz gdańskiego ro ln ic tw a  (poz, 543).

O św iadczen ia  rządow e w spraw ie zgłoszenia przez W ielką B rytanię rozciągn ię­
cia na  N ow ą F u nd land ię  konw encji z d n ia  13 lipca  1951 r. o ogran iczen iu  fab rykac ji 
i o uregulow aniu  podzia łu  środków  odurzających  (poz. 544); — w sp raw ie  złożenia 
przez  Jugosław ię dokum entu  ra ty fikacy jnego  um ów  Św iatow ego Zw iązku Pocztow ego 
z dn ia  20 m arca 1934 r. (poz. 545); — o ra ty fikac ji i w ejściu  w życie porozum ienia 
m iędzy R zecząpospolitą  Polską a W ielką B ry tan ią  w  form ie no t w ym ienionych  w W ar­
szaw ie dn ia  22 m arca  1937 r. w spraw ie clen ia  opon pneum atycznych  do kół pojazdów  
ko nnych  (poz. 546).
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D ziennik Urzędowy M inisterstwa Skarbu Nr 26 z dn. 11 p aździern ika  1937 r.

O k ó ln ik i — w spraw ie odstępow ania przez A m basadę N iem iecką i zaw odow e 
k onsu la ty  n iem ieck ie  sam ochodów  służbow ych osobom  nie ko rzysta jącym  z w olności 
celnej (poz. 809); — w spraw ie stosow ania § 27 przep isów  w ykonaw czych  do p raw a 
celnego (poz. 810); — w sp raw ie  egzekucji i ulg w zw iązku z k lęskam i żyw iołow ym i 
(poz. 811); — w spraw ie poboru  nadzw yczajnej dan iny  m ajątkow ej w I grup ie  k o n ty n ­
gentow ej na  rok  1937 (poz. 812); — w spraw ie w yb ijan ia  znaczka podatkow ego na za­
pa ln iczkach  przyw ożonych  z zagranicy  przez podróżnych  (poz. 813).

KALENDARZ PODATKOWY
W listopadzie 1937 r .  płatne są następujące podatki:

Do 5 listopada 1937 r.—podatek  od energii e lek trycznej p o b rany  przez  sp rze­
daw cę energii e lek trycznej w czasie od 16 do 31 p aźdz ie rn ika  1937 r.

Do 7 listopada 1937 r.—podatek  dochodow y od uposażeń służbow ych, em ery tu r 
i w ynagrodzeń  za najem ną pracę, w ypłaconych  przez  służbodaw cę w p aźdz ie rn iku  1937 r. 

Do 15 listopada — II ra ta  (druga połowa) poda tku  gruntow ego na ro k  1937. 
Do 15 listopada — III ra ta  (1/4) zryczałtow anego podatku  od obro tu  na r. 1937. 
Do 20 listopada 1937 r.—podatek  od energii e lek trycznej pob rany  przez sp rze­

daw cę enereii e lek tryczne j w ciągu p ierw szych  15 dni listopada 1937 r.
Do 25 listopada 1937 r. — zaliczka m iesięczna w  w ysokości poda tku  od obrotu  

osiągniętego w m iesiącu październ iku  1937 r. przez a) p rzedsięb io rstw a handlow e I i II k a te ­
gorii św iadectw , prow adzące p raw id łow e księgi handlow e, b) p rzedsięb io rstw a p rzem y­
słow e I, II, III, IV  i V kategorii św iadectw , p row adzące p raw id łow e księgi i c) spółki 
akcyjne , spółki z ograniczoną odpow iedzialnością, spółdzieln ie, a nadto  inne p rzed się ­
b iorstw a, k tó re  są obow iązane do publicznego ogłaszania spraw ozdań  o sw ych o p era ­
cjach  lub  sk ładan ia  sp raw ozdań  do zatw ierdzen ia .

Do 30 listopada — II ra ta  (druga połowa) podatku  od nieruchom ości na rok
1937.

Do 30 listopada — kw ota nadzw yczajnej dan in y  m ajątkow ej w I g rup ie  k o n ­
tyngen tow ej (rolnictw o) na ro k  1937.

Ponadto  p ła tne  są zaległości odroczone lub  rozłożone na ra ty  z te rm inam i p ła tn o ­
ści w listopadzie  1937 r. oraz podatk i, na  k tó re  p ła tn icy  o trzym ali nakazy  p łatn icze 
z term inem  p ła tności w  listopadzie  1937 r.

Terminy losowania premij i płatności kuponów w listopadzie
1937

1 listopada — losow anie prem ij 4% prem . poż. doi. ser. III.
5 listopada — losow anie p rem ij 3% prem . poż. inw . em. II.
15 listopada — terin im  p łatności kuponów  4% poż, konso lidacy jnej.
15 listopada — term in  losow ania do um orzen ia  4% poż. konso lidacy jnej.
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KRONIKA PODATKOWA
Projekty podatkowe Ministerstwa Skarbu

M inisterstw o S karbu  opracow uje sze­
reg ustaw , k tó re  b ęd ą  w niesione do Sej­
mu.

P ro jek ty  te  w dużej m ierze dotyczą 
dziedz iny  podatkow ej. I tak  opracow uje 
się p ro jek t, do tyczący  zm ian w podatku  
dochodow ym  w zw iązku z likw idacją 
p o d a tk u  specjalnego od uposażeń. P oda­
tek  dochodow y od uposażeń  u rzęd n i­
ków  państw ow ych  będzie  w ynosił w p rzy ­
b liżen iu  1/3 do tychczasow ych  staw ek po ­
d a tk u  specjalnego. W  ten  sposób p re li­
m inow ana z tego źród ła  kw ota  w yn iesie  
w  p rzyb liżen iu  50 — 60 mil. zł. Jest to 
kw ota daleko  odbiegająca od sum y p o ­
datku  specjalnego, k tó ry  daw ał sk a rb o ­

w i państw a około 180 mil. zł. roczn ie  
W  te j sy tuacji jasnym  jest, że p lan y  M i­
n isterstw a S karbu b ędą  szukały  d o d a tk o ­
wego pokrycia  jeszcze w innych  ź ró d ­
łach dochodu.

Poza tym  opracow yw any  jes t p ro jek t 
zm iany św iadectw  p rzem ysłow ych , jak 
rów nież rozw ażana jest m ożliw ość re fo r­
m y op ła t stem plow ych. D alsze p ro jek ty  
m ają do tyczyć  zm ian w zakresie  p o d a t­
ków  pośredn ich , a p rzed e  w szystk im  ak ­
cyzy  od n iek tó rych  artyku łów  m asow e­
go spożycia.

P ro jek ty  pow yższe będą p rzed łożone 
R adzie M inistrów , k tó ra  zadecydu je  o ich 
lo s ie i w niesien iu  do lask i m arszałkow skiej.

Przedstawiciele cechów w sprawie norm szacunkowych dochodowości 
netto

W tych  dniach  od b y ła  się w Z w iązku  
Rzem. C hrzęść, w W arszaw ie kon feren ­
cja podatkow a, w k tó re j w zięli udział 
przedstaw icie le  cechów  rzem iosła  sto łecz­
nego. P relegent p. W. K ozłow ski, nacze l­
n ik  W ydzia łu  Podatkow ego Zw. Izb  Rzeni. 
R. P. w w yczerpu jącym  referacie  naśw ie­
tlił różne zagadnien ia  na  odcinku  p o d a t­
ków  bezpośredn ich . Z uw agi na  b lisk i 
te rm in  (31 październ ika) w ym iaru  p o d a t­
k u  dochodow ego d la  osób fizycznyc i 
spadków  w aku jących  nie p row adzących  
ksiąg  hand low ych  lub  gospodarczych, 
pre legen t p rzy toczy ł podstaw ow e p rzep i­
sy ustaw y o poda tku  dochodow ym  oraz 
prelim inow ane kw oty  z poda tku  w roku 
budżetow ym  1937— 38, nad to  zapoznał on 
zebranych  z przep isam i rozpo rządzen ia  
M inistra S karbu  z 25 m arca 1937 r. czę­
ści dotyczącej norm  szacunkow ych  do ­
chodow ości p rzedsięb io rstw  handlow ych 
i p rzem ysłow ych. Pow yższe ro zp o rząd ze ­
nie, k tó re  m iędzy  in. regu lu je  spraw ę 
norm  szacunkow ych  dla poda tków  w o-

góle a norm  szacunkow ych  w  dochodo ­
w ości w szczególe b ędz ie  m iało n iew ąt­
p liw ie duże znaczenie  d la  w ielu d z ies ią t­
ków  tysięcy  p łatn ików  poda tku  d o ch o ­
dow ego w obec znikom ego odsetka  po ­
datn ików  p row adzących  p raw id łow e k s ię ­
gi handlow e. To też p re legen t z całym  
nacisk iem  zaznaczył, iż sam orząd  G ospo­
darczy  R zem iosła bardzo  dużo czasu  po ­
św ięcił w  pow yższej tak  ak tualnej sp ra ­
w ie m ając p rzede  w szystk im  n a  uw adze, 
że odchylen ia  w zw yż m iędzy  norm am i u- 
stalonym i na ro k  podatkow y 1937 w p o ­
rów nan iu  do r. ub. spow odow ać mogą 
n ieuzasadnione gospodarczo  przeciążen ie  
podatkow e, a co zatym  idzie  n iepożąda­
ny  w zrost zaległości podatkow ych.

W w yniku  ogólnej dyskusji zeb ran i 
w yrazili jed n o m y śln ie  pogląd, że za tw ier­
dzone na rok  po d a tk o w y  1937 p rzez  Min. 
S karbu  norm y szacunkow e dochodow o­
ści. p rzedsięb io rstw  rzem ieśln iczycli są 
zby t w ysokie, a w szczególności o ile 
chodzi o tak ie  zaw ody juk: p iekarstw o.
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ślusarstw o, k raw iectw o, szew stw o itp., 
że naw et po od liczen iu  czynszu za w y­
najęty  lokal i za k ierow nictw o  — norm y 
szacunkow e daleko jeszcze b ęd ą  o d b ie ­
gać od rzeczyw istego dochodu  p rzed ­
sięb io rstw  rzem ieśln iczych  zna jdu jących  
się na ogół w tru d n y ch  w arunkach  go­
spodarczych . Z uw agi na to zeb ran i p rzed ­

staw iciele rzem iosła  stołecznego postano­
wili zw rócić się do S tołecznej Izby R ze­
m ieśln iczej oraz Zw iązku Izb  o śpieszną 
in terw encję  czynn ików  m iarodajnych  w 
spraw ie stosow ania przed w ładzą w ym ia­
row ą w łaściw ych  i gospodarczo u zasad ­
n ionych  norm  szacunkow ych  w docho ­
dow ości p rzedsięb io rstw  rzem ieśln iczych.

P O R A D N I A
,.J” Kraków.

„C zy  w ynag rod zen ie  prokurenta, któ­
ry upow ażniony jest do rep rezento w a­
nia firm y tylko łączn ie  z zarząd cą, pod­
leg a ogran iczen iom  w ym ienionym  w 
ust. 3 art. 21 ustawy o podatku docho­
dowym?

W edług licznych  w yroków  NTA, ust. 3 
art. 2 1  u staw y o poda tku  dochodow ym  
m a zastosow anie rów nież do osób, k tó ­
ry m  praw o prow adzen ia  całego p rzed s ię ­
b io rstw a służy  łącznie z innym i osoba­
mi. „Jakkolw iek  k ry te ria , podane w ust. 
3 art. 21 ustaw y, m uszą zachodzić co do 
k ażde j osoby, k tó re j w ynagrodzenie ma 
być  w sum ie, p rzek racza jące j ustaw ow ą 
granicę, w łączone do podstaw  w ym iaru  
poda tku  dochodow ego, to  jed n ak  b rak  w 
ustaw ie jak ie jko lw iek  podstaw y  do p rz y ­
jęcia, że nie m a tych  k ry te rió w  w w y­
padkach , gdy upraw nien ia , o k tó ry ch  m ó­
w i ten  przep is, a w  szczególności praw o 
sam odzielnego p row adzen ia  p rzed sięb io r­
stw a, nie służy żadnej osobie in d y w id u ­
alnie, lecz p a ru  lub  w ięcej osobom  łącz­
n ie  jako  w spółupraw nionym . W niosku ta ­
kiego nie dopuszcza naw et w y k ładn ia  g ra­
m atyczna... Do tych... w yników  prow adzi... 
w y k ładn ia  logiczna, skoro  się zw aży, że 
oczyw istą tendenc ją  tego p rzep isu  jest za ­
pobieżen ie  uszczuplan iu  podstaw  w ym ia­
ru  ze szkodą S karbu  Państw a i w brew  
k on stru k c ji u staw y o podatku  dochodo­
w ym  przez w yczerpan ie  w yników  o p era ­
cy jnych  przedsięb io rstw a pensjam i i w y­
nagrodzeniam i. a zatem  kosztam i han d lo ­
w ym i n iew spółm iernym i do k ap ita łu  za ­

kładow ego p rzed s ięb io rstw a”, w yw odzi 
NTA w w yroka z dn ia  25 czerw ca 1928 r. 
1, rej. 4135/26. Iden tyczn ie  NTA 14 m ar­
ca 1930, 1. rej. 4178/27, 737/28.

Poniew aż w p rzy p ad k u  Panów  chodzi 
o p roku ren tów  rep rezen tu jący ch  całe  
p rzedsięb iorstw o łącznie  z jed n y m  z za­
rządców , w ynagrodzen ie  łych proku­
rentów  powinno być traktow ane przy  
ustaleniu podatku dochodow ego w e ­
dług przepisu ust. 3 art. 21 ustawy o 
podatku dochodow ym .

O ile w re je strze  handlow ym  by łoby  
uw idocznione ogran iczen ie  p ro k u ry  ty l­
ko do niektórych zakładów  p rzed się­
biorstwa, pensja takiego prokurenta  
nie p o d leg a łab y  w yżej w spom niane­
mu przepisow i.

„Udycz”.
Jak na leży  potraktow ać przy ustale­

niu podatku dochodow ego w ydatek  
poniesiony na n abycie praw a w ytw a­
rzan ia  w yn alezio neg o  surowca?

Z agadnienie to rozstrzyga pk t. 4 § 14 
rozporządzenia  w ykonaw czego do ustaw y 
o poda tku  dochodow ym : należy  w yso­
kość rocznego odp isan ia  usta lić  w  sto ­
sunku  do w artości i czasu ko rzy stan ia  z 
praw a, np. z w artości 60.000 zł. (kw o­
ta zap łacona za nabycie  praw a), o ile o- 
k res ko rzystan ia  z p raw a trw a  la t 1 2 , n a ­
leży po trącać  roczn ie  '/ i2 , tj. 5.000 zł.

W spom nianego kosztu  nie w olno o d p i­
syw ać jednorazow o na straty .

O sposobie sp isyw ania na s tra ty  w ar­
tości zużycia  ob. OBP, n r 1 br. str. 2, 
a rty k u ł „O dpisan ie  na zu ży c ie”.
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Bromar na Wołyniu.
1. C zy  w ynagrodzenie pośrednika  

handlow ego pośredniczącego przy  
sprzedaży piwa jest w olne od podat­
ku obrotow ego?

W m yśl § 4 rozporządzen ia  M inistra 
S karbu  z dn ia  17 lutego 1936 r. o po b o ­
rze scalonego poda tku  przem ysłow ego od 
obrotów  piw em  itd . (DURP 1936 poz. 124), 
scalony podatek przem ysłow y obejm uje 
p rzy  a rty k u łach  w yprodukow anych  na ob ­
szarze R zplite j wszystkie fazy obrotu ar­
tykułam i w stanie n ieprzerobionym  od 
producenta do konsumenta. Przez w szy­
stk ie fazy obrotu należy  rozum ieć w szy­
stk ie  tran sakc je  kupna-sp rzedaży  (wszy­
stk ie ogniw a obro tu  gospodarczego). C zy n ­
ności pośrednika handlow ego przy  te ­
go rodza ju  transakcjach , ja k  w szystk ie  in ­
ne czynności usługowe, np. ek sp ed y cy j­
ne, przew ozow e itp. nie są ob jęte p o ję ­
ciem  „faz obrotu".

2 . W m yśl § 76 rozporządzen ia  M ini­
stra  S karbu  w spraw ie w ykonania  u s ta ­
w y o opodatkow aniu  p iw a (DURP 1931 
poz. 8 8 6 ) na każdą  przesy łkę  p iw a p o d ­
legającego opodatkow aniu , w inien  p rzed ­
sięb io rca  p rzed  w ydaniem  piw a z b ro ­
w aru sporządzić  „spis w yw ozow y” w e­
dług w zoru w tym  rozporządzen iu  u s ta ­
lonego. „Przed w ydaniem  piw a z b row a­
ru ” nie oznacza, ja k  b łędn ie  to rozum ie 
U rząd, że sp is w yw ozow y w in ien  być 
sporządzony  w p iw n icy—lodow ni b row a­
ru , gdzie je s t piw o m agazynow ane. Spis 
ten  m oże być  sporządzony  gdziekolw iek  
n a  te ren ie  b row aru.

3. W spraw ie „zadaw ania d rożdży  do 
beczk i podstaw ow ej” n ie jesteśm y kom ­
peten tn i.

Fabryka myrobóm aluminiowych 
i blaszanych.

C zy  i w jakim  w ypadku dodatkow e  
św iad czen ia  p ien iężn e  p o d leg a ją  d o­
liczen iu  do podstawy do w ym iaru skła­
dek ub ezp ieczeniow ych?

§ 31 rozporządzen ia  M inistra O p iek i 
Społecznej z dn. 28 g rudnia  1933 r. o sp o ­
sobie dokonyw an ia  zgłoszeń w zakresie  
ubezpieczeń  społeczny ch, uiszczaniu  sk ła ­

dek  i kon tro li (DURP 1933 poz. 818) s ta ­
now i, że za podstaw ę w ym iaru  sk ładek  
ubezpieczeniow ych  przy jm uje  się tygod­
niow y rzeczyw isty  zarobek , ok reślony  w 
art. 14 ustaw y o ubezp ieczeniu  spo łecz­
nym  z 1933 r. (DURP 1933 poz. 396), zaś 
w edług tego ostatniego przep isu  za fak- 
ty7czny  zarobek  uw aża się całkow ity  do ­
chód  ubezpieczonego stanowiący7 w y n a­
grodzenie za pracę a m ianow icie: w yna­
grodzenie p ien iężn e  w raz z w szelkim i 
dodatkam i (procenty, tantjem y, g ra ty fi­
kacje  itp.), w yp łacanym i na  podstaw ie 
um ow y lub  zw yczaju  w danym  p rzed s ię ­
b io rstw ie  „ je że li dodatki te trw ale w p ły­
w ają  na wysokość w ynagrodzenia".

Jak  Panow ie w idzą przep is je s t ta k  wy7- 
raźny, że nie po trzebu je  w ykładni.

W ynagrodzen ie  za  godziny  n ad licz­
bow e w licza się do podstaw y w ym iaru 
sk ładek  ubezpieczeniow ych  n iezależnie 
od tego, czy  w ynagrodzenie to jes t stałe, 
czy  też sporadyczne.

In teresu jący  Panów  w yrok  NTA n ie  zo­
stał do tąd  nigdzie należycie ogłoszony.

G. S.
Umowa o dokonanie przekładu  książ­

ki z języka obcego za w ynagrodzeniem  
ryczałtow ym  i z w arunkiem  dostarczen ia  
tłum aczenia do pew nego term inu  — nie  
jest umową o pracę, lecz um ow ą o dzie­
ło. Tego rodzaju  um ow a nie stw arza o- 
bow iązku  ubezpieczenia.

Ze w zględu na to, że w spom niana pra­
ca jest tylko doryw cza nie stanowi ona  
przeszkody do korzystania z zasiłków  
z powodu braku pracy. NTA w yrokiem  
z dn ia  29 p aździern ika  1935 r. 1. rej. 8385/ 
35 usta lił tezę: „Praca w ykonyw ana ty l­
ko doryw czo nie je s t p rzeszkodą do d o ­
m agania się przew idzianego w RPR o 
ubezpieczen iu  pracow ników  um ysłow ych 
zasiłków  z pow odu b rak u  p ra c y ”.

M. P.
O dpow iedź d la  Panów  została um ie­

szczona w num erze 34 OBP str. 522.
M.
1. Z ac iąg n ięc ie  pożyczki na ce le  

przedsiębiorstwa pow inno być uwi­
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d oczn ione w księgach handlow ych d a ­
nego przedsiębiorstw a.

2 . P rzytoczone przez Pana księgow anie 
je s t n ie  ty lko  form alne ale rów nież m a ­
te ria ln ie  n iepraw id łow e. A lbow iem  na 
R achunku  D ostaw cy  pow staje tak i ob raz  
jak  gdyby  dostaw ca żadnego p o k ry c ia  
nie o trzym ał. R ów nież na R achunku  A k ­
ceptów  pow stają pozory, że p rzed s ię ­
b iorstw o żadnego akcep tu  n ie  w ydało. 
K sięgow anie akcep tu  pro longacyjnego w 
sposób następujący : w inien Rk A k cep ­
tów , Ma R k A kceptów  — z pom inięciem  
R achunku  D ostaw cy stw orzą rów nież n ie ­
p raw id łow y  obraz: księgow ość nie w y k a­
zuje na R achunku  A kceptów  w ycofania 
w ekslu , za k tó ry  w ydano w eksel p ro lo n ­
gacy jny . — N ależy b łędne księgow anie 
w ysto rnow ać w całości i zaksięgow ać 
zaszłość praw idłow o.

TI. S. H.
W m yśl art. 57 K odeksu H andlow ego 

ku p iec  obow iązany je s t na  kon iec  k a ż ­
dego roku  obrotow ego sporządzić  inw en­
ta rz  i b ilans.

W pew nych  w arunkach  m oże zajść 
konieczność sporządzen ia  specja lnego

bilansu (do pew nego celu) na pew ien  
dzień  wśród roku obrotow ego (np. na 
d zień  śm ierci w łaścicie la  p rzed sięb ior­
stwa). T a kon ieczność n ie  zw aln ia  j e d ­
nakże  od obow iązku  i kon ieczności sp o ­
rządzen ia  b ilansu  na ko niec roku obro­
tow ego i d latego naw et w w ypadku  
sporządzenia specja lnego  bilansu na 
pew ien dzień  wśród roku obrotowego, 
należy  dodatkow o sporządzić norm al­
ny bilans na koniec roku obrotowego.

Bilans specja lny  nie m oże b y ć  b ilan ­
sem  o tw arcia  d la  dalszego ok resu  — do 
k o ń ca  roku  obrotow ego, poniew aż b i­
lans na koniec ro k u  obrotow ego musi 
obejm ow ać cały  rok obrotow y.

U w ażam y, że m ogą być  zastosow ane 
dw a sposoby: 1 . sporządzen ie  na  pew ien 
dzień  w śród  ro k u  operacy jnego  b ilansu  
z rach u n k iem  s tra t i zysków  w księgach 
hand low ych  i w ysto rnow an ie  go n as tęp ­
nie d la  kon tynuow an ia  księgow ości lub 
też 2 . sporządzen ia  specjalnego  b ilansu  
poza księgam i hand low ym i tak , iżb y  w 
ty ch  księgach n ie  by ło  żadnego śladu  
zam knięcia  rachunkow ego  na  pew ien 
dzień  w śród ro k u  operacyjnego.

Skorowidz rzeczowy
Dochodowy podatek—dochód z nadzw yczajnego w y ręb u  lasu—O k *) 556 **); — k s ię ­

gowe uznanie pracow nika  a obow iązek z D ziału  II—O  *) 563; — am otryzae ja  li­
cencji (prawa w ytw arzania)—P *) 570; — norm y szacunkow e dochodow ości netto  
w opinii cechów —569; — w ynagrodzenie p ro k u ren ta  m ającego p ro k u rę  łączna a 
ust. 3 art. 21—P 570.

Księgow anie — akcep tu  p ro longacy jnego—P 572; — zaciągnięcie pożyczk i—P 571—572. 
Księgowość — saldo k red y to w e k a sy  — O  561; — księgi handlow e n iep raw id łow e ja- 
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U b e zp ieczen ie  społeczne — zasiłek  z pow oda b ra k u  p racy  a p ra c a  do ryw cza—P 571;
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